Kępno, 03.07.2011 r.

Pan Jan Kobylański

Prezes USOPAŁ

Szanowny Panie Prezesie!

Bardzo dziękuję za pamięć i kartkę pocztową z Teneryfy. Wyrażam wielkie uznanie i wdzięczność za Pańskie zaangażowanie patriotyczne. Podzielam Pana niepokój, że Polacy w najbliższych wyborach będą skazani na partyjne listy wyborcze, na których trudno będzie znaleźć ludzi wolnych, odważnych, chcących rzeczywiście służyć Polsce i Polakom, a nie obcym ośrodkom. Mam nadzieję, że dostrzegają to również te środowiska i autorytety, które są władne tą sytuację zmienić, tak aby Polacy Patrioci nie byli zmuszeni wybierać tzw. mniejsze zło, głosując na partię, która nie stanęła jednoznacznie w obronie Bożego Prawa i w obronie suwerenności Narodu i Państwa Polskiego. Aby zatrzymać dalszą grabież i zniewolenie Naszej Ojczyzny, potrzeba szerokiego zaangażowania i zjednoczenia wszystkich środowisk patriotyczno-narodowo-katolickich ponad podziałami partyjnymi - pod sztandarem biało-czerwonym! 
Niech Bóg błogosławi Polsce i Polakom rozsianym po całym świecie! Dziękuję Panu Prezesowi za Polskie Serce i wszelką życzliwość!

Szczęść Boże!
Witold Tomczak z rodziną
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